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Z  GRODNA DNIA 10. LISTOPADA Roku 1796. WE CZWARTEK 

Dalszy Ciąg Uniwerfalu

Pietnajle. P r z y  oddawaniu R ek ru ta  należy ,dla niego ,dać odzienie fa. 
kie u kogo fię znaydzie,  byleby ty lko było .całe i .niepadante,  w-farzepulno* 
ści zaś Zupan z naypróftlzego lub Siermiężnego Sukna, kożuch, Czapkę  
Rękawice,  kó fzuhdw ie ,  gaci dwoie,  fpodnie fiermiężne lub  A drzaue  i pa 
ra botow z pączochami} oraz na u trzymanie ,  czyli wikt R e k r u ta ,  licząc od 
dnia przyjęcia o n e g a ,a ż  do dnia przybycia do Regimentu czyli P u łk u  na 
G*żę kóżdemu Pieniędzy po-Rubli 3. i na wikt po-Cześć Izefnaftek Maki  
p * garcy t rzy j  k rup  i teeść  Garcy  lołi w naturze,  lub też pieniędzmi Cena 
ta rgową. N^ fkutek czego mnieyfi pofeeforowie, k td rzy  w proporcyą  l icz-  
by Dufz, fą przyłączeni do moźnieyrzych PoTselsoró w, in natura ftawiarych 
Rekruta, , po winni .za płacić według fpecyfUacyi iak fię wyżey rzekło' '  na 
w ik t  i odzienie f t ialelue . pieniądze. *

Szefnafle. W  tym że  famym "Terminie,  *kt<5ry p rzeznaczony  do oddani* 
R ek ru tó w .  Magiftrary Mieyfkie po Miaftach, i w Powia tach  od Kupców 
Rz-miesin ikow Zagraoicznych, i odM ayf t row  Zagranicznych przy rozmai
ty . h P a b ry k a c h  zoftaiąćych, .A kabały Zydow.fkie od wlzyftkich nayduia- 
cvch hę w  Powia tach .  Zydow i Karaimów należące ftof.wnie do uczynią

Si ec/ijmnrijie . r.<Chociaź *tego fpndziewąć Hf niemożna, I żby  8fię k t o  « k2»f 
na mieyice fwoiego włafnego R ekru ta  oddawać cudzego Człowieka albo >i
p 'ddanego ,  wfzelako dla oftrzeżenia w t y in  każdego  za rzecz  po t rzebna  
znaydu ę uwiadomić. Ze  w przypadku gdyby fię na Rraką czynność  nieprzy* 
zwoi ą ktokolwiek odważył ,  A w tym  by był przekonanym ,  .takow em u 
■id.ne Prawo przeznacza karę  wyłączenia onego na zawfze! zzgromadzenia  
G u d ^ . e g o  przy ftoyneąo, odbierając onemu cześć fi sławę, ?o r a z  wysłanie na 
z . uueGkame w mieyfca od leg ły  maiątek zaś ttkkiego przeznacza  -oddaćSuk- 
celsorom iego.

■Niofiittk: Pozoftale powiedzieć ,  że  iftotne A  tniebawne (Ulkuteczienia 
tych przepsfow nay więcey ściąga fi§ do Obywate low Szlachty ,  k tó re  pn-e* 
t  »kawe regularne  ftawienie iR ekm tow  da dowod niezaprzeczoney gorl iwo
ści i iwey dobrey chęcł w nieodftępnyui pełnieniu ;Naywyżfzych rożka-  
z * ,  :a w przypadkuliprzewłófcid okazanego miedbaiftwa, .okaże p rzec iw n y  
f  josob Twotego m vslenia. Zaczym bez naymnieyizego powtórzenia  zale
ceń po w yźI z y c h f p o d z i e  wam (lię, i&e fkaid.y ifwóy d pełni obowiązek z win
ną ^ ' e^nego poddanego gor l iwość^  i z Izczerym życzeniem, a przez to

" «  1 '  'u  *K'"1 F^iLaiiowiBuiaŁu,  -w e w i z y i t j u c n  w i ę c  C e r k w i a c h  P a -  
r a t i a l n y c n ,  S z k o ł a c h  Z y d o w f l u c h  i p o  w f z y f t k i c h  u n i e y f e a c h  p u b l i c z n y c h  
p o ^ z y k r o ć ' t a k o w y  rUńfcw*eiT4 ł  ipurbl ikawać,  o r a z  .r o z e s ła ć  po w f z y f t k i c h  
W f i a c h  i d l a  w ia d  omości  p r w f z e c h n e y  p r z y b i ć  t a k o w y  u  d r z w i  C e r k w i  i  
i t S s ' R ( ^ B  r *f ia ln y c h » 1 'm i ę y fc S ą d o w y ć h .  D a u  w . G r o d n i e  g b r a  *» Dni®

( Ł .  S. )  XXĄZE M I K O Ł Ą Y  R E P N I N f
M



67 c
z  Ifiednla  22. Października.

Da/fzy ciąg Proiehtu do Traktatu z  Papieżem.

ó. W i z y  fcy ci Francuzi, k tórzy  od R o
ku 1 7 z p rzy czyn y  polityczn ego fpofobu 
myślenia z  'majątku w yzu ci,  lub arefztom 
podpadli, maią bydź na w olność w ypufzcze- 
ni, i majątek iclj będzie im z w ró c o n y ;  >jmo 
F o w y z f z y  A rtyku ł ściąga iię także do w fzy-  
ftkich C udzoziem ców , i m ielżkaucow Kraiu 
Fapiefkiego, k tó rzy  z  tychże farnycli p rzy
czyn  byli prześladowani. 8. W fzyftkie  K o 
ścio ły,  Dom y, Kiafztory, Akademie, Kcrlle- 
giU, Seminaria, fundacye, dochody, pr.eten- 
jye ,  dobra ruchome, i nieruchome, dzieła 
K u n fztow , słowem w fzyftko  co do Francyi; 
lub do złączonych z Francyą Kraiow nale
ż y ,  ma bydź oddane, aby Rplta mogła ie 
fprzedać, lub według fw ych  praw poliadać i 
urządzić. 9 Papież obow iązuie fię nad- 
grodzić  to, coby z p o w y źfzy ch  obiektow 
nieznaydowala fię lub b_yło ufzkodzonym; 10. 
Irancufka Akademia w Rzymie, ma bydź 
p rzyw ró con a, i rżfdzona tak, iak przed W ó y -  
ną. T o ż  famo, ma fię rozumieć o koliegium 
Leodyifkim , i innych Kraiach w  zwiąfkaeh zo 
'Rających z Francyą. u .  Francufcy Posło
w ie ,  Miniftrowie, Kjonfulowie, i D om y ich 
z  przyległościami, w yłączon e zoftaną z pqd 
w ła d z y  i ju r y z d y k c y i  ciwilney, oraz krymi- 
nalney Papiefkiey, i iedynie R ządow i Fran- 
cufkiemu podlegać będą. Wfpomnieni Po
słow ie , Miniftrowie, Konfulow ie &c. będą 
niieii iu ryzd yk cyą  nad ofobami miefzkaiące- 
mi w ich Domach, bądź naleźącemi do nich, 
bądź nie. 12. Spory między Francuzami za
chodzące przez Miniftrow i A g en tó w  Rpltey 
decydow ane będą. 13. w  Zatargach między 
Francuzami i poddanemi Papieża, olkarźaiący 
irta pociągnąć o fk ar żon.ego do właściwi go 
K rajow i ii go  Sądu; 14. Francuz o wyftę- 
pek iaki pociągniemy., może bydź w  acefzt 
w z i ę t y ,  lecz o tym natychmiaft należy fię 
BI mutro w i lub A g en to w i Rpltey donieść; 
k tó r z y  rozp ozn aw fey  rzecz, uczynią raport 
D y rek tory ato w i, '  a ten ca fw oią  decyzyą, je
że li  obw iniony namieyfcu,. lub w e  Francyi, 
ma bydź fądzony. ig .  W oln ość obrządków 
Religii zapewniona będzie Francuzpm, i ofo- 
bom przyw iązanym  do legacyi, lub do Kon- 
fulatu R zpltey. 16. Ola zniefienia nie
których  zdróźności, przeciw ko którym ludz
k o ść  i rozum od dawnego czafu powftaią; 
Papież ftofownie do uczynionego fobię od 
Rpltey  Francufkiey przełożenia, zakaże w  
Kraiach fw ich pod nayfurowfzemi karami, 
u iyW a n e y  Kr.ftratow operacyi, zniefie także 
in k w iz y c y ą ,  i nikt, co fię ty c z e  w olnego 
w yzn an ia  Religij, prześladowany niebędzie. 
37. Papież obow iązuie  fię p rzy iąć  w  fwych 
Kraiach, i u trzym yw ać wfzyftkich Francu. 
llcich X ię ż y ,  M nichów, oraz Zakonnice Sec. 
38- W yrzeka  fię w fzyftk ich  praw ,do Miafta, 
i  K ra io w  Aw inionu  oraz do Hrabftwa V e, 
mai/sin i odftępuie one Rpltey Francufkiey. 
3cji l  raktat ten obow iązuie  teraznieyfzego 
Papieża, i naftępćoW iego. 20. Do tego T ra 
ktatu Rplta HoJenderlka należy. 2 t .  W  prze
ciągu Dni 40. ma bydź ratyfikowany* a ra* 
tyfikacy.ę b.ęd| zamienione.

Taiemne Artykuły matą bydź najlcpuiące.

I .  Z a c z ą w fzy  od Pierw fzego Paździer
nika, az do raty fi kacy i Traktatu z  Cefarzem i 
Królem oboyga S y c y l i j ,  Papież płacić bę
dzie Mieftęcznie 3. kroć. fto tyfięcy l iw ro w .
2. Odftępuie Francyi X tgftw  C aftroi Ronci- 
gilohe\ iako tez Benevent i to n te  com oo 
Kplta Franculka zoftanie, w pofsefsyi Legacyi 
Ferrary, i Bonnonii których , papież odftę- 
puie, a Francya zach o w u je  fobię urządzę? 
nie  ̂ ich 'p rzy  generalnymi pokoiu. 3. Pa- 
piez nie zatrzyma, i nie udzieli zadnegó t y -  
tulu pochodzącego z odftąpionych Kraiow . 
4 Porty Papielkie maią bydź zamknięte dla 
o k rę to w  i Korfarzy w W o y n i e  znayduią- 
cych fię z  Rpltą, przeciwnie, zaś będą o tw a r 
te ula okrętów  Franeufkich; Gdyby który z  
nich przez nieprzyjaciela, dla nieprzedfie- 
w ziętych  ikutecznych śrzodkow , w portach 
rzeczonych odniósł fzkode, na ó w  czas P a
pież takow e ftraty nadgrodzić przyrzeka, g,. 
W ojną bydz raa Rpltey przez cały ciąg te- 
raznieyfzey W o y n y ,  mieć fw e  G arnizony 
w  Ciwtańecha i Ankona c. Pocztampt Francu- 
fki będzie w  Rzym ie uftanowiony; 7. Nim 
traktat, handlowy będzie zawarty', handel 
Francuzów z Kralami Papiclkiemi, trw ać ma, 
iak przed W oyn ą. 8- Traktat ninievfzy w ią 
zać ma teraznieylżego Papieża, i ' iego  na
ftępcow-

' V 1 *
Kon weneya względem  Juryzdykcyi 

Konfulow , i nakoniec Proiekt do handlowe
go traktatu, w podobnym fpofobie iak po- 
w y ź fz e  traktaty fą ułożone.' -*~

z  Wiednia 26. Października z  Gazety D w ot*  

Jhieył , '

Na dniu 20. t. m. odprawiała fię tu Uro
czy ftość poświęcenia C horągw i W o lo n ta -  
ry u fz o w  Widenikich. Chorągiew  ta nazna
czona Jmieniem Cefarza w  bogatym hafcie 
darowaną zoftafa wfpo mnionemu Korpufo- 
Wl od Cefarzow ey Jmci. Pierw fzc dwie K o m 
panie w  paradzie ufzykow ane, p rzez  z r ę 
czność fw o ią  w  Manewrach. ,i chęć do s ł u ż 
by, wielkie  w e w fzyftkich przytom nych te y  
folenności fprawily ukontentowanie.

Gdy żadnych urzędow ych niema ra
portów , ani od Armij Włoflviev, ani od W o y fk  
pod Komendą Arcy-Xięcia, kładzie fię dla t e 
go, chociaż pod dawnieyfzą datą, partykular- 
ne oonieljenie z Wiednia, w yciąguione z ... 
Gazety Berlmfkiey, pod Nrem 131.

'z  Wiednia Tg. Października.

Niemsmy iefzcze żadnych U rz ę d o w y c h  
wiadomości o Armii Włolkiey', lecz lifty par
tykularne z  Mantuy pifane pod datą 3. i 6. 
t. m. oznaymuią, iź  Feld-Marfz: Wurmfer
otrzymał podług dawniey oznaym ldnych do- 
niefien znaczne k o rzyśc i  w dn iach  i t . 13. i 
17. Września, i że  na dniu 23, fe n ie  F'eld- 
Marfz: na czele^ 15. tyfięcy  ludzi odparł for- 
muiących oblężenie Francuzów od Fortecy^ 
i wfzedt w  w ieczó r  do Mantuy z  znaczną l ic z 
bą. \yo.z°W zabranych nieprzyjacielowi z  i y -



wnością. L ecz  na dniu 29. Korpus z 3 ty* 
fięcy ludzi złożone, którego było przezna
czeniem, opano wad Goneriieilo ź  wielką ftrą- 
tą cofnąć fię mufiało. 3. Października w y 
cieczka ułożona, rów nie  fię nieudała. T e  
oba niefzczęśliw e zdarzenia, fcynaymniey 
niezm-nieyfizyly cdwagi Żołnierza, owfzern 
tym  w ięcey do n o w ych  prąedliebrań dodały 
inu (erca, tak dalece, ze  na dniu 6. t. m po 
raz trzeci ufktitećzniono w y cięcz k ę;  Garni
zon attakowaf nieprzyjaciela, z psy w iększym  
impetem, fpędzil go,' i ścigał aż pod farńe bra. 
my Werony. Strata nieprzyiaciela mufiała 
bydź znaczna; - u -  W o y fk o  Franćufkie lubo 
okkzale w e  W łofzecb  odniosło zw ycię ftw a, 
nie ieft iednakże w  ftanie utrzymania Garni
zon u Mantuy, k tóry znaydow ać fig ma i e ■ 
fzeze  do 25. tyfięcy  mocny; Grł Buonaparte 
przym ufzony był zoftawie w T y ro lu  10. t y 
l iccy  ludzi, 'na  przeciw Armij Grta Dciwi- 

‘ itiowicb■ a g. ty f ię cy  w  Vincenza  dla dania od
poru G rłow i Quofdanowich. Grł Alwinzyj 
co zarządza obydw och tych G rlow  cz y n n o 
ściami, miał dać rozkaz do maifitu 15. t. m. 
ażeby przez ten krok przyśpiefzyć pomoc 
dla Mantuy gdzie niedoftatek żyw n o śc i  czuć 
fię -dale. Za fźczęście p o czytać  należy, iż 
Francuzi niemaią przy tey Dy w iz y i  ciężkiey 
A rty l ie ry i  zdoiney do dobywania Fortec.

z  Londynu ig .  Października z  Gazety Hamb: 

pod Nrem 1J2.

L ifty  z  D ow er pifane donfzą, iż  Lord 
Malniejburg, kto'ry na dniu w czorayfzm  w 
tym Mieście ftanoł, czeka ie fzcze  na wiatr 
pom yślny dla udania fię z  tamtąd do Calais. 
D o  Eoulogne i Dieppe możnaby płynąć, i 
te  oftatnie Miafto w yzn aczon e ieft do w y 
sadzenia ©fob 7. Anglii do Francyi j a d ą c y c h .  

D z iś  rano Lord Majmejburg -odebrał Kury e- 
ra z Londynu, i ten p rzy w io s ł  mu wiado
mości nadesłane przez Pakiebot Hamburiki, 
o  czynnościach Armii A rćy-X ięcia  w  Niem
czech, ■-*- Dla Ambafsadora -.Angiellkiego 
■wyznaczony ieft Pakiebot; P n n cejse Augu- 
fte, na którym  on popłynie pod neutralną 
banderą, —c-r Markis de 'Bouille i R. Malouet 
w yjadą z tą d  w  tym tygodn i u z Generałem 
Abercrpmbie doSt". Dimhigo. W  tę ż  famą dro
g ę  przeznaczone fą Regimenta Montahrm- 
i>ert, Humpifcl: i Lowenftein. Francuzi
zabrali, i zaprowadzili do portu St,. Dom in
go, 5. nafzych tranfportowych okrętów , na 
Łtorycji zn aydow ało  fię W o y fk o ,  i ieden 
o kręt  W oien n y od 50. Armat;. Elkadra
Admirała Richerj iu,ż miała przybyć do 
£ ojlon.

Fregata nafza U nicom  wsiało 5. Stat
k ó w  z F lo ty  Holendęrlkiey z  Surinam  pły.- 
nącey do Amfzterdatnu. Po Uczyńioney kal- 
ł p l a c y i  wartości za jętych  p rizo w  przez 
L ik  a drę A d m ira ła  JCingfmill krążącą na mo- 
xzach ĉ r landzkich9 wypadła ■<v.rokii orze-
fzłym Summa pul miliona: Na każdego w ięc  
JVlaytka p rzyfz ło  z podziału po 300. Funtów  
Sz te r l in g o w . —//— Lord Macartney Guberna
tor  kapu Dobrey nadziei nie w yied zie  do 
sw e g o  przeznaczenia, aż dopóki fkutek ne< 
gocy a cy i  w  Paryżu wiadom y niebgdzie.

Falfzyw a moneta zagęfzcza  fię tu co 
raz bardziey; Bardzo wiele ieft w cvrkulacyi 
Z ło tych , frehnych i miedzianych fa łfzy w y ćh  
pieniędzy, które przedaią na kfztałt to w a 
r ó w  z pewną ftratą procentu; Fabrikuią fię 
tutay Dukaty, Pagedy, Luidory, które po
tyka z Kraiu w y w o ż ą .

Złe ieft tym więkfze, iż niemożna fzko- 
dzić w in ow ayco m  chociaż fię ich na g o rą 
cym łapie uczynku, poniew aż biorąc co do 
l ite ry  prawo; nierozciąga fię. Kara przeftęp- 
ftwa ty lko  na tych  co iię dopiifzczą w ybijać 
g ło w ę  £róla Jerzego  III. na metal s f a z o 
wanym, Nayw iękfza  zaś liczba fali ż y w ą  
robiących roonc-tę i którzy  fą przy trzy mani, 
dowiedli, iż niebyło ich zamiarem, inney 
monety fabrykować, ty lk o  Francuiką, T u • 
reck ą  i Jndyilką.

Z Paryża  ig- Października, z  Gazety dą 
B a s-lih in  Nr: 86.

W  Radzie 500. czy  tany był raport przea 
O bywatela P a s to r e t  w jm ie n iu  Komiffyi 
w yzn aczo n cy  do ukończenia traktatu z Krek
iem Neapolitańskim; Ten Traktat ratifikor 
wany został od rady; Nay w ain ieysze  one- 
go punkta są następujące. x. Król Neapor 
litanski przyrzeka W oyska sw oie  wycią-r 
gnąć 7. K rajów  Papiezkich. 2. Obiecuie p e w 
ną ty lk o  liczbę o k rę tó w  utrzym ow ać, 3, 
Zaręcza Francyi ro'żne korzyści handlowe.
4. Porty sw e  dla A n g l ik ó w  zamknie. 5. 
U czyni sa.tysfakcyą za dopełnioną w osobie 
Posła Francuźkiego urazę. —//- Stronniev 
pokoju chw ycili  niektóre w y r a z y  'ObywaL 
cela Pastoret, które warte będąc uwagi, \v 
r.asfępuiącey zawiera:ą się '  tr s< i.

Brzmiała Europa od dawna zw ycięz*- 
tuty naszemu, starayrny sig terag aby * z ró
wną, chwałą sławić mogła sprawiedliwość, 
i umiarkowanie nasze. Umiarkowanie. iest 
wV3o(ti przymiot odwagi i cnoty, i może 
do uskutecznienia dla Narodów ’ trud&iey- 
sz y ,  niżeli, d la .p ryw atn ych ' os.ob. Przeko- 
naym y świat, ze iest jeszcze lud, co umie 
szanow ać te tak św ięte  prawidła. Niedosyć 
i.est Podbić szczęście, trzeba g o  umieć star 
.tecznym uczynić. M ęstwo zbliża nas do 
niego, a rostropnćść sama zabespieczyć go  
i zapew nić iest w  stanie, Niech Naród te'n„ 
kto'remu usiłuią prawa Jego zaprzeczyć, 
oburza się i daie uczuć moc sw ego oręża, 
winien iest Uczynić krok podobny, dla 
•własney sw oiey  godności; lecz g d y 's z c z ę 
śliw e powodzenia niepodległą u św ięciły  
w ładzę i  zapew niły  przeznaczenie, na ten 
czas wspaniałość nakazuje pokoy; W  takim 
znayduiąc się położeniu, dosyć naród u c z y 
nił dla s ław y, powinien teraz zacząć o  
szczęściu sw ym  my ślij ,  •

Zapewniają, iż Dyrektoryafc posłał do sw o 
ich Konnsarzow  w e  W łoszech rozkaz o< 
stąpienia Ządaney retrakcyi od Papież, 
w zględem  w ydanych-  Bullo w  w e  Francy 
W materyach Rełigij; Musiał Dyrektorya 
uczu ć  potrzebę, iz  si ęnie należy mieszać kw<



)  • '  «9 ■' ( * e ^ o s

s t io w  Religij z  interefiami publicznemu- Je-  ̂
że li  tak iest, to p okoy  z  Dworem. Rzymskim 
w k ró tc e  nastąpić może.

A rm ij Renu i M ozelli: do Dyrektoryatu~wy- 
konawczego, z  Strasburga  14. P a źd ziern i
ka.

D yrektoryat-posła?-radzie 500 na Sef- | 4 O byw atele D yrektorow ie! Generał en
syi  ló g o  Proiekt zakazuiący T o w a r o w  An- fchef przybył tu tey nocy;- iedzie z  pribur- 
gielskich w e  Francyi, aż do ukończenia Po- |>g«; Prz’ eszedł on z dyw izyam i będącemu 
koiu z  tym -mocarstwem . 1 Przekłada on,- iż | pod Komendą Grła St: P y r, które  prz d irt- 
Gabinet Angielski- dla otrzymania potrze- « sz y  się przez dolinę ' Enfer, rażąc .nieprzj ia- 
bnych - Funduszów do prowadzenia daley | cielą, znaczne-ma nim odniosły • ko rzyści,  
w o y n y ,  dwa podał sposoby, przy  otwarciu I, Grł W'tym momencie znayduie sig w K LI; 
Parlamentu.' Nayprzód - óznaym ienie,■ trakto- { Będę się z nim widział za iego - pow rotem ,
Wania natychmiast z Erancyą- o pokoy, a po 
tym  p r o p o z y c ją  odnow ienia handlu w exlo-  
w e g o  - Amsterdamu z  Londynem.' Rząd 8a- 
t a w o w  odrzucił przez Solenną proklama- 
c y ą  ten drugi sposob, i zabronił w yraźnie 
w prow ad zać  Angielskich T o w a r o w  na s w o 
je grunta. 1 Z  sw o ie y  zaś strony D y r e k to 
ryat rozkazał publikować w  dziewigciwDe- 
partamentach połączonych pra\yo zapadłe 
na dniu 18. R a. Rzpltey,* które zawiera w 
sobie podobny zakaz.’ L e c z  poniew aż nie
posłuszni prawu temu, byli n a -ó w  czas ka
rani, iako osoby , podeyrzane,- a źe  Dyspb- 
z y c y a  takow ey  - natury,-niemoże • stanowić 
praw odaw stw a naszego, zaczym  D y re k to 
ryat  domaga sig od Rady, ustanowienia-na to 
tnieysce n o w e g o  prawa, którego Surow ość 
byłaby W stanie, nietylko przeszkodzić w p ro 
w adzeniu, lecz oraz przedaźy - w e  Francyi, 
r z e c z y  fabrykow anych w  Anglij, lub z  ich 
g ru n tó w  pochodzących D yrektoryat rozumie 
i ż  moźnaby z a ło ż y ć  termin, w  którym by 
tak o w e  obiekta nazad odw iezion e zostały 
do Anglij. Rada 500 odesłała ten proiekt 
dla wyexaminowania do Kotniffy, z  rożka- 
zera dania o tym  w  przeciągu dni trzech 
raportu.

Z  Paryża  20 Października z  Gazety Fran
cuzkiey B erlin .* Nr: 131.

Raport Armij W ło s k ie y  % M i łanu 8- Paź
dziernika.

Nieprzyiaciel p rzy w ie d zio n y  do niecier
p liw ości  przez ogień, k tó ry  podłożono w  
S ty rty  siana, znayduiące sig między naszą 
p o z y c y ą  i Citadellą, zrobił w y c ie cz k ę ,  w  
m yśli  przysposobienia drzewa, i furażu; 
P rzysze d ł on przez drogę Citadelli do Soua- 
v e , ' i  a ttakow ał Zamek Pr.ada broniony 
p rzez  Chefa batalionu Delons będącego na 
czele 300 ludzi z  69 puł Brygady. Batalion 
S i .  puł-brygady, p r z y b y w s z y  na w zm ocn ie
nie tego  stanowiska z  iedną Armatą, zm ie
szał nieprzyiaciela, i ścigał g o  aż pod same 
m ury Citadelli. Republikanie w  tey  akcyi za
brali do 300 niewolnika, i-ubili rg. ludzi, 
i  t y le ż  koni; z  strony Francuzow kilku Ż o ł 
n ierzy  ranionych było. Między Officerami, r 
co  się W tey  bitw ie  popisali, nayw ięcey 
zas łu ży ł  sobię na pochwałę O byw atel  IWa- 
g ne Kapitan 69. pułbrygady. (  podpisano ) 
A le x : Berthier

.Hciufsmann Kom isarz od R ządu przy

ma pilne oko  na p o z y c y ą  A rcy  -Xięcia Karo
la, i obiecuie tego  w ieczora - w rócić  się do
Fribottrg. -Zapewniają mnie, źe Grł D esaix  
o k ry w a  w szystk ie  w zgó rza ;  że  Grł Ferino 

■ snayduie-się w  okolicach Miast leśnych, a 
•że g łów na Kwatera iest w  Lorrach gdzie Ja 
mam się udać. W o y s k o  iest bardzo dobrze 
dysponowane,- i znayduie się • w  mieyscach 
niedostępnych ( podpisano.,) N. Hausmann.

■ Przestany -Raport do Rady Pięciuset.
O byw atele Prawodaw cy! Dyrektoryat 

w y k o n a w c z y  z  nay w iększą  skw apliw ością , 
donosi wam o skutKu operacyi wojennych, 
które n ayw ięcey  decydujące były w ciągu 
tey  Kampanij na. granicach Wschodnich; 
skutek ten, sam ty lk o  zdołał umocnić p o w o 
dzenia Armio-w naszych nad Renem, i w y 
dał w yroczn ią ,  na k t ó r e y  stronieazostid ma 
korzyść i t) lu prac o w o ce .  Armia • Renu i  
Mozelli będąc zupełnie odkryta na le w y m  
sw ym  skrzydle przez cufaiący się marsz Grła 
j^oMntenp-gdy sig znay do wała, przy  bramach 
•Munichi wkrótce- potym ze wszystkich  stron 
otoczona,, po wróciła w  nay w iększym  po
rządku. d o-Brzego w R e n u, ni ety lko nadpocząŹ 
się niedawszy, lecz rażąc sama nieprzyiacie
la w  kaźdey okazyi,- przesila jąc-w szędy  p o 
łożon e  -sobię temy, i w ychddząc na reszcie 
w  dwóch Kolumnach, z  iednąj na H u n ln g ,  
a przez Friburg  zd ru g ą , 's w itn y m  zako ń czy
ła z w yc ię ztw e m . o g a rn o w sz y  -w n iew olą  

’ 5. tys ięcy  ludzi, i zdoby w s z y  .20 sztuk A r 
mat. T y m  sposobem źy iąc  kosztem nieprzy- 
iacielskim przez- całą . tę czynną kompanią, 
o d erw a w szy  od Koalicyi w szystk ich  praw ie 
X ią ż ą t  R z e s z y  Nietnieckiey , i dopom ógł
sz y  przez silną diwersią do wtargnienia w* 
Prow incye W łoskie ,  zostaie teraz Patlią 
Brisgaw , w szystk ich  m ostow  Reńskich, 
w szystk ich  w ą w o z o w  i p rzeyściow , k tó re  
otwartemi czyn ią  nieprzyjacielskie Kraje; 
Pamiętna'ta retyrada, w  Potomne czasy s ły 
nąć będzie, i umieszczona zostanie w  l ic z
bie nay,pięknieyszych czyn ności W oien n ych  
kiedykolw iek zd arzyć sig m ogących. O k ry 
wa ona sławą Armie M ozelli  i Renu, _ i i e y  
pełnego modestyi Generała. N ieprzyiaciei 
sam przez  wypadek azardownych manew
r ó w  sw oich, znayduie się w  rozpierzchnie- 
nia stanie, co nam ieszeze spodziewać. si§ 
dozwala, n o w y c h  znacznych, i pom yślnych 
zdarzeń. ( P o d p i s a n o )  Revellier - Lepeaus 
Prezes. P rzez D yrektoryat wykonawczy-.
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&  Rzym u  a. P aździernika z  G azety Berlin: 
Frani Nr: i g r .

O yciec  S. Posła? do -wszystkich D w o 
r ó w  'Katolickich manifest, z  uwiadomieniem 
o traktowaniu iakie- nastąpiło między D w o 
rem  Rzymskim a Rzpitą Francuską. W z y 
w a  tym urzędow nym  pismem Katolickie Mo
carstwa, do połączenia sił i użycia vyszel- 
kicfa sposobu w-ku obronie Religij. —//— .Dru
gi Manifest był publikowany w stanach Pa-

iego podpisu. Sądzę zatj/fn z w i ę k s z ą  pew* 
nością, iz krok ten udziałany iest przez ia- 
kiego nieprzyjaciela Religij. Biada -tym,* co  
ściągną na siebie zemstę W oyśk  Fraucuz- 
krch; Biada Miastom .'Rawenna Fcme^za i  

■’Rim ini, g dy  u w ie d z io n e , uchybią winjneg© 
respektu dla z w y c ię z k ie y  Armij! ©błuda i  
podstęp znikną, a w oln ość sama w e  W ło 
szech paąować będzie; Juz przyszedł ten 
moment, gdzie W iochy  staną z honorem 

-obok potężnych Narotiow. Lombardia, Reg-*_i •, 1 J , B ^uięAuyLii ■ lA)t}10CiTCtHA% r&PP*
:w zto l  r e z o l B C v f T t r T m  ”  Z  g/? ’ G n a n ia , M odem , a może i A o m u m l

y# wstrzymania kondycyow , I le ż e l i  się bydz godną pokaże, zadziw ią  Eu- 
zaw artego  z  Francuzami armisticium. Na ropę, i o d ż y w i ł  o w e  św itne w iek ?  K r a L  
m ocy  tych n o w y ch  d yspozycyi  dano rozkaz 1 W łoskiego  Stańcie z  O rężem  w  ręku! C z ę ś ć  
T i ! n;? f 1̂ l  St,nOW’ a ź^ z w r o ^  I-Kraju W łoskiego wolna, zaludniona S t  lp o ł  miliona ze w iezio n ą  iuż do 
ko  też i tran

• • • Ą y- . t  * * J * ' 4 O VI W illM| ditLU I j X Cii JJu
ze w iezio n ą  lu z  do R im ini, t a -  >8 bogata, niech padną przed wami 'nieprzyia-

-I L  sw obod w aszych; Ja z  o s o b y
pełnienie 4. m ilionów płacie się mających w  ' 
produktach. Postawiono oraz na sw oich 1 
mieyseach Statuy, k tó re  *Wj.;paki -zaczynano 
układać.—//— Po odebraney zaś sztafecie w  
ostatnią Sobotę z Civitavethia dano rozkaz, ‘ 
aby natychmiast z .ty s ią e e  ludzi, udało sięAo

moiey nieodstąpię was nigdy', a-mężni R e
publikanie, nauczą was zw yc ię ża ć .  Staray- 
cie się row no z nie ni pokonyw ać nieprzyja
ciół, a m ęztw o, i odwaga wasza szczęściem  
k ierow ać  'będą.

• O glcśc ie  ty m • nierozsądnym śmiałkom.A. : z —  Lym n ic iu s s i ja n y m  smiaiKOlH,
tun tego  portu, >z cała a m u n jcy ą  w o ien n ą .  | co za n ic  sob ie  v .«źą g n ie w  Francuzkietro .

''suris* 1 S1- ł-Ojcie, s. pat, ,  , t iu &  J^
bncy iiiarodom spokoyności, oddalając wś-zeł 1 Anioł. y  -niszczący
k i e  dO Ilie-ŻU*odv n r-Z V ('V \'T' \7 1.. . ?kie do niezgody .p rzyczyn y ,  niemoże bydź 3 
w  żaden sposob tłumaczona przeciw nie. \ 
Nieoszczędzal on starania, i w szystk ie  czv- 
nii-z stebię Ofiary, aby -zdołał, bez, względu 
na własną sw o ię  osobę, zabespieczyć szezę . 
s iw osć  Ukochanych sw o ic h  poddanych.
Gdy iednak zamiar Francuzów  do przeciw - ,UK„   ̂
rn go  tak czystym  intencyom dąży'końca, j  T y ro l ik ie y  
O yciec  S. przymuszonym się widzi, s t a n ą ć !  
w  obronie sw yc h  granic, a to  końcem od- 
P- rcia siłą, zb royn ey  ięh napaści

Stouttgard  20. 'Październiku z  ''Gazety• Bev-  
lińjkiey pod Nrem  1 3 1.

•Oddzielono zK o rp u fu  Grfa Frolich K, 
do 6. tyfięcy  ludzi, k tó r z y  n .  t. un. rttfzyć 
mic.i z Stachach siła wzmocnienia Armia

• Korpus re z e r w y  W oyflt  letkich p rze
chodził przez Wiedeń w  dniach 12. i 15. s

•e«
n  • o  1 v  y  n 4  a i J U U A i l  . p r Z P Z  W  l e o e n  W d t l S a C ł l  T* "8 I  T C

O vciec S. polega, ą  ufa poddanym sw ofm , j  miał r o z k a z  udad lig w  też ftn » ” m 'e * fte

mógł w ą t p i ć ,  o ich ? p rzyb ył  i „ / 4 . do P S
1 wosci 1 poświęceniu się ziipeteym^ , w z m o c n ić  fiła; g orliw ości

Z y
1 laei

,  •* '  u a u a c u i i

titkemu, w  postawieniu s-ię w  stanie odpor
nym, na przeciw  tym  w szystkim , <ktorzyby, 
te-tak drogie natury -dary, naruszać i w y -
]r"w *” us' ô w a ^ “ Dla tego  zalecono iest 

is iupom, Proboszczom, i -wszelkiego ro- 
uzaiu urzędom, ąbv lud d ystryk tó w  i Para- 
f io w -s w o ic h  zachęcali do obrony, u żyw a -  
ląc nawet uderzenia w  d z w o n y  w  przy pad* 
kaeh. koniecznych. Pobożność, i przyw ią-

.  m uifti, św ia ta  wi^iDłiłe IWO*
ie fiły ku W łochom  pu/nocnym. D ocho
dzą wiadomości, źe przednie firaźe Francu- 
utie z tey  (irony Trenie przymufzone zolte-  

■iy cofnąć fię do tego  Miafta. L ifty  z  
T y ro lu  pod datą 4. -t. iu. pifane -donofzą, ż e  
Garnizon Mantmj bardzo w iele  ma chorych, 
i^że mało tam maią potrzebnych Iekarftw. 
Ta przyczyna przyspiefzy  czjuiności dążą-

P p  H r »  r i  a-» K  r-MĆi re i  4- r ,  « . . ł  -  1 .  _

n 1 męstwa, snodziewa-on
•j-n ie  _ . . . ______________________

odw agi i męstwa, spodziewa on slę naypo-
m yśiuieyszych  -skutków , a tym czasetn nie-
P: destanie zanosić gorących sw ych  modło w
au_*Naywyższego, aby -byłteraz dla Religij
w i e r n e ^  ° 9VC™ %  . sprawiedli-wey ..prawo- 
W-icrnycn sp ra w y a

SeJlat Panoński przesłał ten HamTest 
:GTtowi Buonaparte i odebrał od niego w  tych 
w yrazach .od pow iedź. „  Niem ogę Ja rozu- 
mieć aby manifest przysłany mi, mógł bydź 
ogłoszony Przez Papieża, nie widząc ręki

P. S. 'Pontony znayćuiące f i f  W P a f-  
<Jan' przewiezieni' zoftały z  nay więkfzyuŁ 
pośpiechem do Clagenfurtk. D ow iaduiem y 
fię z l i ftu  pod datą 8 t m. pifanego z  W e-  
necyi iż  Bounaparie ośw iadczył proiekt ma- 
fzerowania do Fr/oul i Corinthii. Grł Fran- 
eufki, dodaie lift ten, rozkazał zebrać w  
kantonach W łolkich  znaczną liczbę w ł ó c z ę - v 
g o  w  i hultaio w, z  których .sform ow ał W o -  
lon taryu fzo w  Korpus, dla powiękfzenia Ar- 
mij fw oiey .osłabioney, wro'Źnych .po ty cg-
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kach ftoczonycłi z Grłem TFurmfer. W oyfk u  
Francułkiemu braknie na pieniądzach, i dla 
tego  p o d r o ż  -Gida ■Buonaparte d-o M ilam i, 
miała w c e lu  ufkutecznienie p o życzki przy-:- 
mufzoney d w óch do trzech milionów.

z  Wy z/ze go"Renu  .19. ■'Października .

C z a f y  niep.ogodne, których tu od dni
kilku doświadczamy, niedozw oliły  utkuteez- 
nić operacyi W oiennych, tak iak b\!o z a 
miarem, 7.'tym  wfzyftkim pomimo tych prze- 
fzkod, p o w if  k('zo%yćh przez zebranie, rzeki 
K inzing , W oyfka Cefarlkie-poftę.puią, co raz 
bardziey na przód, -Głowna K watera będąca 
J17. w  : MalilJb erg przeniefiona z o fta k  do M er-  
belzhem . T e g o ż  fam,ego dnia zgromadziła 
lię wielka W o y łk o w a  rada, na którey  znay- ,
dowali fię G rłow ie Łatour i Petrafch. Ofta-  ̂
tni z  nich ulkutecznił zupełnie 16. ztącze- [ 
nie fw oie z Armią Arcy-Xięcia . Cefarfcy | 
trzym aią  zaw fze p o z y c y ą  w  Kniekis i.wzgu- | 
rza Fribour.ga. Gvl Moreau  c o ra z  /eft bar- | 
dziey ściśnięty w ttanowiłkach, które zay- I 
muie przed tym  Miaftem, i-aż do rzeki Renu. I

2 Frank/ortu 21. Października.

' Francuzi nie opuścili czoła^ moftu w  | 
Bretzenheim , ty lk o  z p rzyczyn y  że ten zo -  - 
ftał zerw an y za wezbraniem wody; z  reiztą, | 
w  tych  famych zaw fze utrzymuią fię pozy- ! 
cyach, za A lfen s  i Nahe, i now iny^ w  ofta-
tnich dniach umiefzczone wnafzych Gazetach
niepotwierdzaią lię.

Republikanie rzucili 3. mofty na Renie s 
z a c z ą w fz y  od Brifach  aż do Huningue, prz.-z 
które  Moreau znaczną część  VI oyika 1 v. ego 
przesiał; A rc y  X iąźe  udał f if  z  Oftmburg z 
catemi (iłami fwemi na przeciw ko M or.au. ■ 
niezofta w iw fz y  iak - Korpus = obferwacyiny 
przy  Kehl. Należy fię-w-ięc, fpodziewać wieł- , 
k iev  wagi fkutkow. Francuzi osłabili h ę  ;:j 
znacznie nad riiiżyn), Renem; C ztery  dyw i- j 
z v e  pofzły do Himdfruck dla przefzkodzenia 
zamiarom Garnizonu Mogunckiego, 1 zabe- 
ŚTiieczsnia iic od inkurfyi w  Kraie A lzacy i 
G n a  Hotze. Stoi on zaw fze  przy Szw et-  
genhe.m, i ciągle nifzczy okopy n u p rzy  ia- 
r ie ilk ie-w  Gormersheim, meprzeftaiąc po > 
lać częściami W o y ik o  fw o ie  do Lauterbo- 
u re  W ifsenbm rg KaiferlauternLautreck Ba- 
umholdtr & c. a to dia przyrnufzema nieprzy
iaciela, do pilnowania lię ufta wicznie w  tam- 
ty y h  zagrożonych Aronach, i przefzkot-ze- 
nia tym  kfztałtem innym obrotom. W rze- 
czv  famey donofzą, iż dwie d y w iz y e  W o-
lon ta ryu fz o w  z  Hundfruck ponialzerowało do
Lautenr, L e c z  m niem aniem  .A\, z. p o y d ą
z m o c n ić  A rm ią  ito iącą  przy K ehl. Z  tego 
D o w o d u  Grł Leytnant Starray  ieft w  marf/u. 
od dni kilku zz n a c z n y m  korpusem W o y s k  
Cesarlkch. którym, ko m e n d eru io  pod  nim 
G ralow ie M onfrault, Schlletnbei g.

z  Francfortu  22. Października.

Grl Francuiki Eickeńmeier, pierwfzym  
bvl, co przeparlfzy W ą w ó z  doliny Enfer 
w fzedł do Fribourga i obiąl te Miafto 12. t.

Nadefzli za nim Grł Moreau 1 Fermo: aeft 
zupełnie fałfzem iakoby ig .  t. m. A rcy-X ią-  
że miał wypędzić Francuzów z  Fribourg, 
pofzedl on ty lk o  naprzód, i zrobił f o b i f k o -  
mumkacyą z  innemi Korpufami WoyOc Au- 
ftrvackich. Grł Petrafch, k tóry miał bronie 
Francuzom przechodu prźez las czarny, gdy 
attakowanym zoftał całą fiłą przez nieprzy
iaciela, nietylko  źe  fię utrzymać memogł, 
lecz zupełnie był pobity. Stratę iego rachu-

ią do 1500. ludzi. 'Armia Francufka; ' l ic z y  
iefzcze 45. tyfięcy Zołtiierza; Gdy teraz ma 
zupełnie tył  w oln y, i gdy może doftatkiem- 
roieć żyw n o ści,  i amunicyi przez^w yzfzą  zL- 
zacyii fpodziewać lię należy, żc nietyiko 
u trzy  m ą f i  ę w  Br ijg au- le cz  po-ydzie naprzód 
dla dania pomocy Kehl. Podług wfzelkich po- 
z o r o w ,  Batalia, która, w  krotce naftąpi de
cydow ać będzie, los tey  Kampanii. ■-»— D o 
chodzi wiadomość z  g ło w n e y  K w atery, 
Ótfanhourg, iż nie Komjfarz władzy w y  ko
na w c zy e y  Hausmann. w z ię ty  jeft  w  n ie w o 
lą, lecz ieden z  A g en tó w  te g o ż  famego imie
nia. -—f —

Z  Coblence 23. Października. r 
W  nocy z 21 na 22. t. -ra. część A u 

striaków od 300. ludzi |?od protekcyą Ar- 
ty Hery i. fortecy Ehrenbreitstetn przepra wi
ła-się przez Ren w  Nauendorjf o ćw ierć 
mili od tego Miasta.' Cesarscy opanowali za 
raz Petersburg, i w szystkie  w koło bate- 
i-y e; przyszli na w et aż do puł mostu narze* 

-cze  Moselfe: L e c z  garnizon nasz ze b raw szy  
się za uderzeniem w bęben, udał się natycli* 
roist naprzeciw nieprzyiaciela,  ̂ a wsparty 
przez d y w iz v ą  Championet, która  ̂ go^atta- 
kowala z  Flanku, odparli ^Francuzi  ̂ c.esai- 
skich, i zabrali w  niew olą  w szystk ich  co 
niemieli czasu zd ążyć  na przeW oz. D o w ie 
dz'-ano się rano nazaiutrz, iż U kow a prze
prawa w  wielu punktach uskuteczniona by- 
ia, za cz ąw sz y  od Caub ^z do Nauwisd wizę® 
dzie iednak Ćesarkcy odpędzeni zostali

' Cologne .ais Października.

P o ka ź n i e  się jawnie z l i s to W  z  Cub- 
Ince źe Bingen odebranym zo s ta w s z y  w  o- 
statni piątek przez Fraucdzow, następuiącey 
Niedzieli w ziętym  był na p o w ró t  przez
Austryakpw: Niewiadomo iak rozumieć mo
żna, o przybyciu  - do Cotnbleitce  ̂ o y w iz y i  
Championet, która znay do wała sie w okoli
cach Bingen. W yszła  z t ą d  onegdm szey  no
cy pul brygada do Bonn,_ która natycUmiast 
zastąpiona została, przez inną przechodzącą 
od ' raw ego brzegu Renu. Na ż y w n o ś c i  tu

Ôd Brzegów  Renu 24. Października z  Ga- 
& zety Lipskiey Nr: 212-

Na dniu 18- i T9- t- T '  Przy*z °̂ 
krw aw ey  p o ty c z k i  nad wyzszyun Reiiern. 
p ierw syego  dnia stara! się Grł Moreau K ehl 
olj Błokadv oswobodzić, lecz po mężnie w y -  
trzymanym attafcu przez W oysk a  Cesarskie, 
pod Komendą samego Arcy Xięcia w alczące
odpar ty  z o s t a ł .  N astępu jącego  dnia a t tak£*
w il i  Cesarscy, i sp ęd ził/  rancuzow, a 
E lzach i Emendingen, gdzie Grł Wariensleben 
w  ramie raniony. 20 t m. stan -ł A rcy  Xią- 
że  G łów n ą Kwaterą w  Eramendingen, a Au* 
stryacy potym z w y c ię z t w ie  w k ro c zy l i  do
Fribourg. , . „

Z  Frank/ortu 22. P a zd zier  z  Gazety  
Bareuth: 215.

Podług dzisiav przybyłych  tu w i a d o 

mości, miała b yd ź > o tycż k a  na.dmu t8- t. m. 
w  okolicach Arcy
Karolem,* i KtTiimną Grła Moreau, gdzie Au- 
striacy wiele ucierpieć mieli. S zcze go  y  te y  
Akcvi s ą  deszcze niewiadome. Dzisiay w ie 

j e  teay p osiłkow ych  W o y s k  do M ogm H *  
przechodziło. Kehl b lokow any iest od 12- 
tys ięcy  A ustryakow .
z  W łoch  17. Pazdziernikaz Gazety sram
Berlin: ,

Kro'i Sardyński dotknięty apoplexyą 
umarł dnia 16. t. m. W Moncalier.


